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Pismo to Wychodzi codziennie oprócz niedzieł i 
5vęiął nroczystych w drnkarni S t a n i s ł a w a

G i e S z l s o w s k i c g o .

IMIONA RZYMSKIE. 
J u t r o  I P I P  L ore tańsk ie j .

[^PIĄ TEK  9  GRUDNIA.

Zaliczenie na trzy miesiące złotych dziesięć 
miesięcznie złotych cztery, numer pojedynczy 

groszy dziesięć.

IMIONA SfcAWIANSKIE. 
J u t r o  Radzisława.
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F  R A N C Y A .

Paryż 29  Listopada.
Z Tulonu piszą pod 24  Listopada; »Przez 

t e l e g r a f - nadesłany rozkaz zrządził wczoraj nad­
zw yczajny ru c h  vv porcie. Na niektórych war* 
szlatacji pracowano przez całą noe. Minister ma­
rynarki rozporządził , aby wszystkie paropływy 
i okręt liniowy bezzwłocznie popłynęły do Bar­
celony. Dziś o godzinie 4  po południu wszyst­
kie przygotowania były pokończone i zaraz o- 
k rę t  liniowy »Jemmappes<r i parostatki »Velo~ 
ce«, »Elna«, sGregeotst, i »Cerbere«r udały 
się do B a rc e lo n y .  Prócz legi p a r o p ł y w y »Gaś- 
sendi i Tenare« wyprzedziły juź  rzeczone o- 
k r ę t y ,  tak źe około 3000 francuzów w stolicy 
Katalońskiej mieszkających Da przypadek bom­
bardowania tniasla znajdzie dostatecznie schro­
nienie

P. Caumartia m i 1 derca-jpana S i r e y  przybył 
z  Rotterdamn przez Hayre do Paryża a dowie- 
dziawszy się że proces jego przed sądy Belgij­
skie wytoczony będzie odjechał znowu w tow a­
rzystw ie swego obrońcy do Bruxelli.

» L a  Pressem donosi z Hiszpanii: »Pojeł an ­
gielski przy dworze Madryckim przyrzekł rejen­
towi hiszpańskiemu, źe wszystkie wojenne 0-

kręty  z Gibraltaru niebawem wypłyną na mo­
rze  w celu przyczynienia się do utłumienia powe 
stania Barcelońskiego.

Esparlero wydał rozkaz do odroczenia kor-  
tezów, co zaraz po jego odjeździe de Barcelo­
ny nastąpiło i wielkie niezadowolenie między 
deputowanymi obudziło. Poprzedził r e je n ­
ta- goniec z depeszami do jenerała  van Halon, 
aby zaraz do bombardowania Barcelony p rzy ­
stąpił. Rejentowi towarzyszą dwa pułki pio- 
choly, pułk-jazdy, i park arlyleryt; tymczasem 
gwardya narodowa będzie pełnić służbę, w Ma­
drycie. Odwołano także wojska od granic nor- 
lugalskich, aby się udały w pochód do Katalonii.

Dzienniki tutejsze zajmują się teraz Gutz- 
kowi. uListem z Paryża* Dziwią się one ,  ja k  
Niemiec może być w stanie po sześć tygodnio­
wym pobycie w Paryżu wyrokować tak sta­
nowczo o osobach i rzeczach , i ostrzegają kil­
kak ro tn ie , żeby nie być tak gościnnymi dla te ­
go rodzaju turystów, którzy w przepisywaniu 
każdą rozmowę w Daj wyższym przekręcają s to­
pniu , aby tyIko> sobie część kosztów podróży 
wynagrodzić. Ze P. Gutzków nie mógł miee 
ndziału w przytoczonych przez niego rozmowach 
z tąd się okazuje , iż po francuzku dobrze nie 
umie. Miesza on to ,  co zdaniem swojem po­
wiedział, z lem , co zapewne chciał powiedzieć*-

Do licznych ulepszeń, których nasza admi- 
nistracya pocztowa ciągle dozna je , należy dor



świadczane od kilku dni oświetlanie gazem no* 
jazdów  pocztowych, które zamiast olejern lab 
woskiem oświetlane są przenośnym wodorodem. 
Korzyść tego ulepszenia polega na te in ,  | e  po­
jazdy  j u ż  z daleka są widzialne, i przez to u  
uika się starcia z inuemi wozami. Gazem pa* 
pełnione latarnie dają tak  jasne św ia tło ,  źe 
podróżni siedzący w  pojeżdzie wygodnie w no­
c y  czytać mogą, podczas gdy pocztylion i kon­
d u k to r  ną, kroków prz-d sobą wszystkie 
przedmioty dokładnie rozróżnić mogą pa sznsse. 
Bezpieczeństwo ja ?d y  pwe.ztą zyskuje przevO 
Ł^rdi. '  w ie |e ,  ą  kasztą  oświetlenia ą |e  są w ięk­
sz e .  i  ąwszem za wprowadzeniem lego syste- 
ń u  v a  wszystkie poczty, o wiele tysięcy fran-. 
k ó w  zmniejszą się dotychczasowe w"dafki ;na 
oświetlenie.

P .  Gordier, inżynier i deputowany, wydał 
Bardzo ciekawy plan połączer:a morza Sródziem- 
nego z morzem Czcrwonem, przez Egipt i Mię­
dzymorze Suez. P. Gordier utrzymuje, źe po­
ziom morza CzewtMiega jes t wyższy, aniżeli po­
ziom morza Śródziemnego, i proponuje przeciae 
kanałem iniędzynjorze S uez ,  w miejsąu naj- 
węźszem. Kanad ten przytykałby do morza 
Śródziemnego, w miejscu gdzie było miasto s ta ­
rożytne Peląza i gdzie pa.i Gordier chce mieć 
w ystawiony  port nowy; do morza Czerwonego 
zaś przytykałby pod Suez, Lłizko rozwahn sta­
rożytnego miasta Arsii.oe. Kanał ma mieć g łę­
bokość dostateczną dla przyjmowania wielkich 
okrętów  żaglowych i największych statków |pa- 
rowycb . Koszta ua kanał właściwy wynosić 
ąnają 45  milionów fr. ,  lecz przydawszy do tego 
zbudowanie nowych portew Suezu i Peluzy, 
u trzym anie slacyj wojskowych d’la  obrony od 
koczujących, A rabów , kupno statki’ w’parowycli, 
ro~chody ' nieprzewidziane-, i w-Pcszeie procent 
od; wyłożonego kapitału, koszt ogółem wynosić 
Będzie 14U milionów fr. Dochód z rozmaitych 
ustanow ić  się mających opkafc na aanale- i w 
wpichi »ŁC.h, uczyni 24  miliony fr.. P-. Cordier 
p ropcou je , aby wykonanie t-ego projektu po­
wierzone było kompanii:, która by miała zape­
w nioną sobie własność nieograniczona i wieczy­
s tą  banału, pod gwarancyą: Anglii, Bossy i, Da- 
u łi,  Hiszpanii, F rapcyi,  Hołlandyi i Portugalii, 
jako państw, które mają posiadłości w Azyi.

WmiejdceCherubinicgo, oh -any został wczo* 
„aj p. Ouslaw, na człouka akadenći sztuk pię­
knych. P rzy  pi6rwszem głosowaniu p. Adam 
utczj małr był najwięcej k resek ; Iecż przy po- 
■wtórnem-, p- Onslow, otrzymał dwie kreski 
więcej, t. j .  Ii9t W yjąwszy pp. Spontini, Ver- 
ppł, ltichoinme i Schnctz ,  wszyscy członkowie 
akedemii- byli; obecnymi.

A N G L  I A .'} '
Lm dyn  29  Listopada.

W  r. 1811 niejaki Thomas Jobson pożyczył 
sąsiadowi sw ojem u, Jerzemu W ilso n , k tóry  
wydal.ł się do A m eryk i,  je d en  funt. s terl .,  i 
powiedział m u, aby mu te pieniądze zw róci ł ,  
gdy będzie w stanie. Jobson b y ł ‘wówczas b a n ­
kierem , ale później zubożał i musiał się z pra­
cy rąk  własnych utrzymywać* Nigdy on nie 
słyszał o swoim w ie rz y c ie la ,  gdy niedawno o- 
ti symał list z Filadelfii, de..oszaoy m u ,  źe Wil- 
ggn uinąrł i zapisał mu cały sw o i  m a ją tek ,  W 
ilości 5U,O0lf dolarów.

H I S Z P A N I A .

Paryż  29  Listopada. D e p e s z a  t e l e g r a ­
f i c z n a  z Hiszpanii,

I. Perpignaa  26  Listopada: Olol iokolice je-  
go uznały ju n tę  Barceloaską.

II. Barcelona 24  Listopada. Bombardowa­
nie które się dziś w  polujuie zacząć miało, za ­
wieszono; jun ta  układała się z jenerałem yan Ha- 
łen który żądał wypuszczenia pułków za trzy ­
manych; Francuzi,  Anglicy i inni cudzoziemcy 
udali się na okręty; kousulowie wszystkich m o­
carstw  protestowali przeciw zamiarowi van 
łlaiena.

B E L G I A .

B rnaella  21 Listopada.
Pan Gaumarlia ,  który Pana Sśreja w do m u  

Panny Heiuelćtter przebił, jes t  syncin znanego 
pod tern nazwiskiem człouka francuzkiej izby 
deputowanych, dawniejszego Prezesa Trybuna­
łu w Au..ens. P. Sirej siedział z panami Ms- 
lirnt i Lavillele, jako też i  Paniami Heinefetter 
Beer i- Kerz przy wieczerzy, podczas, gdy pan 
Ga-umari.n na- sofie siedział i- z towarzystwem 
rozmawiał. Powstały w skutek przemówienia 
się spór musiał być bardzo zapalczywy, gdy u 
surduta pana Streja je s t  kitka- guzików oderwa­
nych, a laska, w której się użyty przez wana 
Caumariina sztylet znajdował,' całkiem pogięta 
i w kilku miejscach na wet nałamana. Pau Sirej 
nazw ał przeciwnika swego »jiplssWn,* i groził 
mu wyrznccuiem go za okno ,  jeżeli za drzwi 
uie pójdzie, poczem Pan. Gaumarliu w tw arz  
go uderzy! i to dalszą za. sobą pociągnęło w al­
kę. Pan Sirej umarł w ki|ku. m inu tach ,  po 
pchnięciu go sztyletem-, który mu serce prze­
s z y ł ,  a pań Gaumarlin , pohiegtsz; sam ąeszCŁ# 
pp le k a rz a ,  udał się drogą, do Bredyi
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W Ł O C H Y .
Wenecya  4  Listopada.

J J ,  CG.}VVW., W . Xięźna Marya z małżon­
kiem swym xięcicm Leucblcnbergskira, przybyli 
do tutejszego miasta , w (!. 30 przeszłego miesiąca. 
W  tymże duiu przyjechała do W enecyi J, K. 
W ysokość xięźna-wdowa Leuchteubergska. W y ­
socy podróżni , udali się wczora w dalszą dro­
g ę ,  przez Ankooę i Florencyą. J, L  f f  x ię- 
żua w dow a, używ ała najlepszego zd row ia , \ 
pod łagoduem niebem W łoch ,  rychło wyleczo­
ną została z lekkiej słabości, która j ą  była 
dotknęła.

Palermo 4  Listopada.
Miasto Syrakuza ma być zmienione na for­

t e c ę ,  mogącą pomieścić załogę 16,000 ludzi. 
Projekt ten niweczy nazaw sze nadzieje Syra- 
kuzanów, i e  miasto ich będzie kiedyś wynie­
sione na stopień wolnego p o r tu ,  co zn ow u  w ró­
ciłoby je  na szczyt daw niejszej pomyślności,  
nadewszyslko. w ten cza s , jeśliby handel Wscho- 
daio-Indyjski zw ró cił.się na krats*ą drogę przez, 
Egipt- S y rakuza ,  ohok na : korzystniejszego po- 
ł  rżenia, posiada port wyborny.

f S o ^ m a i t o ś c i .

N o tern Cze s ki teatr w Pradze. —  Dawno 
ju ż  słycbać było o narodowym teatrze w domu 
pana Slfigera , gilzie czeska muza założyć! mia­
ła swój, przybytek.. • — Jakoż w  samej, rzeczy 
gurjdujo się.Uue teraz piękny t e a t r ,  n r j ą c y 42  
pri<epy»znvcb malowanych przez PP,
dfe Pian , i - r  ę i, Mossnor, i  bardzo sztuczną 
rraszyneryę przez Puna W eber urządzoną. Na 
tejj scenie przedstawiane bęaą trzy razy w  ty ­
godniu czeskie d ram a ia , a między temi także, 
opery* Pomieninny teatr  otworzono dnia 28. 
W rześn ia  V- b. jako  sy dzień S w  W acław aj 
świetną uw erturą „ napisauą przez kapelmistrza 
i .  S k ranp ,  tudzież prologiem i komodyą pod 
n a z w ą :  Skrela., 1 ow arzyslwo teatralue je s t  li- 
aziie i doDonne.

Skowronek;,, ten.zwiastun wiosny, niszuaj , .  
d u j e ,  się w  AmeryflC,, di zeto wigle temu kro jo­
wi zbywa na poczyi. Jakkolwiek in'ep ikaźnym 
jep t ten, p taszek ,  jednakże przykro jest wło- 
i ■:rno«  L źe go. nie ma. Dla 'ego bardzo traf­
n ie  wyraża jię w lej mierze jgdno z  pism pu- 
bliczuych : W  Amreryee jak  i u aas- przychód ii 
-rirsua,^ ale z, n ią  nie przybywa skow rońrk .  
Ziemiauin zasiewa tam jak  i u nas zboże,  ale

nad jego łanem nie wiesza się w powietrzu 
sk o w ro n ek ! Utrudzony rolnik odpoczywa jak  
i u nas po pracy, ale mu nie przyśpiewuje sko­
wronek ! —  Starano się w prawdzie rozplemić 
w owym kraju tych lubych śpiewaków, ale cho­
ciaż klima tamtejsze jest naszemu podobne, 
przecież go nie pokochały, i śmierć w nićni 
znalazły. Może późniejszym czasetfl Się to po­
wiedzie. Wszakże i koili nie znano niegdyś w 
A m eryce ,  a teraz ju ż  są liczne stada. Tak o- 
powiadM nam pewien wiary godny włościaain; 
któr r tam przez ośm lat przebywał i zupe łn ie  
poznał slosónki krajowe. J>Nie ma w  Amdry- 
:e skowrouka i* mówił on »jąm zaw sze  my- 

ślał sobie, iż te ptaszki nie tylko Że u nas 
śpiewają, ale mają nawet m yś l ,  do swojej me- 
ludyi. fe ra z  dopiero |o z « a ie m ,  źe t% myślą 
je s t :  Zostań tam gdzieś się rodził.

Bankier Tortonfa, zrodzony w  h łz h m  Sia­
nie, rozpoczął swój zawód małym handlem klej­
notami między Paryżem a Rzymem. Gdy pó­
źniej został bankierem, wszedł przez niespodzia­
ną okoliczność, w dość ścisłe stosunki zfcardy- 
nałcm Chiarmonli. Po śmierci Piusa VI. mia. 
ło się "dhyć w Wenecyi GoucIave dla obrania 
nowego Papieża. Chiaramonli nie mógł się  u -  
dar do tego miasta dla lego, źe mu na pienię- 
dzach zbywało. Tortowa zaliczył mu kilka set 
talarów; kardy ual przyjechawszy do W eneeyl,  
“oslał obrany Papieżem i przyjął nazwę Piusa 
VII. W ywdzięczając się za tę przysługę, m ia­
nował t Tnrtonic^o swym nadwornym  bank:e- 
reni, rpóźoiój margrabią s nakonieo Xieciem. 
W  aku.ek nadmienionego zaliczenia pieuiędzy 
iest teraz Tortonia jednym z najbogatszych ka­
pitalistów w Europie.

R Y P Z J E C H A L I  DO  KRAKOWA.

Od dnie 0 do dnia 7 Grudnia 
Dunin Józef, z Polski; — Zieliński Maryan,: Oi*- 

Ezowski ob , z Galicy).
Ifyjchalijt Krakowa 

Stanowski Józef o fi , liłeszczyński ‘Wiktor ob. 
B rzechw a Józef, Leducliowsk. Józef hr., Żarski F ra ń ,  
ciszek ob., Sławski Adam ób., do Polski; — Falk 
Ludwik, Romer Konstanty ob., do Galicyi; — Mannę 
Karol, dc Prnss.
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Doniesienia Urzędowe.
N ro  6,364.
WYDZIAŁ D O C H O D Ó W  P U B L I C Z N Y C H "  I  SKARBU 

W S E N A C IF  RZĄDZĄCYM
Wolnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego 

M iasta Krakowa i  Jego Okręgu.
Przywodząc do skutku postanowienie Senatu 

Rządzącego z  dnia 18 b. m. do N ru  6104  w y ­
dane, podaje do powszechnej wiadomości, iź w 
dniu 13 Grudnia 1842 r .  o godzinie 10 z rana 
odbywać się będzie w biórze W ydziału S kar­
bowego licytacya głośna in plus  na dzierżawę 
trzechletnią od 1 Stycznia 1843 r. dochodu lą­
dowego od budowania galarów na brzegach W i ­
sły . gruntach do ekonomii Czernichowskiej 
należących, cena do pierwszego wywołania u- 
sianowiona je s t  w  kwocie złp. 750 jaka dotąd 
ty tułem rocznego czynszu była opłacana. Chęć 
l icytowauia mający zaopatrzeni w  radium  złp 
75 zechcą się w terminie i miejscu wskazanych 
znajdować, gdzie także o warunkach powezmą, 
wiadomość,

Kraków d. slopada 1842. r .
W ę ż y k .

(2r.)  Nowakowski Sekr.

N ro  8061
T R Y B d N A ^ .

W olnego"Niepodległego i ściśle Neutralnego  
M iasta  Krakowa i  Jego O kręgli.

Z powodu upłynienia terminu do trwania kau- 
cyi fidejusswryczuej w ilości złp, 3 ,000  przez 
małżonków Skotnict ich za P. Ajidrzejem Bure- 
lowskim komornikiem sądowym, przy rozpoczę­
ciu urzędowania jego zapisanej Trybunał w zy­
w a  strony mieć mogące jakie  pretensye do te­
goż komornika P. Andrzeja Borelowskiego z 
czasu urzędowania jego po dzień 11 Lipca r. 
b. jako daty zapisania nowej kaucyi,  rąchuj‘ąu 
aby z pretensyami swemi w ciągu miesiąca od 
ogłoszenia, do Trybnnału zgłosiły się, w p rze­
ciwnym bowiem razie poupljnieniufzakreślone- 
go terminu, wyexlabu!owauie z rzeczonej powyź 
kaucyi nakazanemby zostało.

Kraków d: 16 Listopada 1842 r .
Sędzia Prezydnjący.
J .  P a r e ń s k i .

(3r.) Lasocki Sekr.

8 ,081 .  . 
TRRBUNAŁ.

Wolnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego 
M iasta Krakowa i  jego Okręgu.'

W zy w a mających prawo do massy Gabry­

ela Hykaszewskiego z kwoty złp. 2426 w obli- 
gach kommis.syi cenlralno likwidacyjnej składa­
jącej s i ę ;  aby w przeciągu miesięcy trzech Z 
tytułami zdohiemi prawa ich udowodnić do Try^ 
bunału zg ło s il i - t ię , w przeciwnym bowiem r a ­
zie massa rzeczona jako bezdziedziczna na rzecz 
skarbu publicznego przyznaną zostanie.

Kraków d 26 Listopada 1842 r.
Sędzia Prezydujący.

J .  Dymidowicz.
( l r -) Lasocki <Sekr.

Nro 8340.
TnYBUNAŁ.

Wolnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego 
M iasta Krakowa i  jego Okręgu.

W zyw a spadkobierców lub prawa ich mają­
cych po Franciszka Krupeckim Uniwersalnym 
dziedzien majątku po ś. p. X. Bernardzie L e ­
nartowiczu pozostałego, aby się poudbiór goto­
w izny i obligów massę X .  Lenartowicza składa­
jących w terminie miesięcy trzech do Trybuna­
łu zgłosili, pud rygorem przyznania lakowej na 
rzecz Skarbu publicznego.
■•-.t Kraków d. 2 0  Listopada 1842;

Sędzia prezydnjący 
J .  Dymidowicz 

( l r , )  Sekr. Lasocki.

Podaje do publicznej wiadomości, iż w s k u ­
tek rozporządzenia W y d z L .u  Dochodów Pnbli- 
cznych i Skarbn z dnia i) LiStupada b. r. N ro  
5736 i). W .  w dniu 13 Grudnia b, r .  o godzi­
nie 10 z rana, w kamienicv pod L. l 7  w gminie 
YI. na Kazimierzu, odbędzie się publiczna licy­
tacya dzierżawy pomieszkania dolnego na szynk, 
składającego się z sklepu frontowego, dwócb 
slancyj przyległych, dwóch piwnic i komórki, 
na rok jeden od dnia 1 Kwietnia 1843 r. po­
czynając; cena pierwszego wywołania opłacać 
się mającego czynszu rocznego, ustanawia się 
w takiej ilości, w jakiej czynsz z tegoż lokalu 
opłacanym był w roku 1842 to je s t ;  w summie 
złp. 543 gr. 15; o ezćm , jako  też c innych w a ­
runkach licytacyi w biórze Wydziału Dochodów 
Publicznych i Skarbu wiadomość każdego czasu 
powziętą być będzie m og ła , życzący sobie tej. 
dzierżawy w  terminie i miejscu powiedzianym 
znajdować się zechcą.

Kraków d. 7  Grudnia 1842 r.
(Ir.) T. Wesper Sekwestrator dek


